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W Drukarni Józefa Czecha wy- 
szło dzieło pod tytułem: Vauka 
chodowania pszczół, oparta na wie- 
loletniem doświadczeniu , dzieło Dra 
K. W.E. Putsche czł. wi.tow.uczo- 
nych. Z miemieckiego przełożył 
J. S. czł. b. kr. war.tow. przy. Nauk 
ztablicą 8vo, 1835 złp. 5. 

Pszczoły uważane są w naszym 
kraja więcćj jako przedmiot ama 
torstwa, aniżeli jako zródło korzy- 
šci.— Zadna atoli gałęż rolnictwa 
niewynagradza tak obficie łożo- 
nych kosztów prac i trudów jak 
pszezolnietwo, chociaż powiększćj 
części jeżeli nie całkiem zaniedba- 
ne, dalekie jest przecież od tej 
staranności i gorliwości z jakąby 
prowadzone być powinno. — Przy- 
czyną zaniedbania tak zyskownćj 
gałęzi rolnictwa jest brak dzieł w 
tym przedmiocie. — Mamy w praw- 

zie parę dzieł szacownych jak np. 
Wytwickiego; lecz te, albo są za 
duże atćm samém kosztowne, albo 
tóż są za nadto w gornym stylu 
dla niższćj klassy ludzi pisane, Ci zas, 
którzy się trudnią chowem pszczół 

olegają zwykle na własnćm do- 
świadczeniu, a to. jak wiadomo, dro- 
go sobie każe płacić każdą naukę. 
Autor niniejszego dzieła jak się 
wprzedmowie wyraża od lat 24 
chowając pszczo ly „nabył doświad- 
ezeniem. téj nauki, którą dla dobra 
powszechnego, i wcelu rozszerze- 


nia wiadomości 6 tem tak użytes 
cznym owadzie do druku podał.<= 
układając ją zaś w sposób najłatwiej- 
szy do pojęcia każdego, cieszy Się 
tą nadzieją, iż nikt żałować nie bęs 
dzie idąc za jego radami, a choż 
wając pszczoły Jej! podańych 
przez niego spósobów, pożytek, zysk, 
i zabawę wobfitości odniesie, 


Anglia. Kuryer bardzó się cież 
szy z wiadomości że X. Talleyrańd 
biewróci do Anglii, i wzmiankdje 
zarazem o intrydze, od dawna ukar= 
towanćj, w którćj wspomniońy po- 
seł miał udział, aby nie tylko Lor- 
da Palmerston do dymissyi znaglić 
ale nadto całe ministeryuń Melbót- 
rna rozwiązać. Każdy szlache+ ` 
tnie myślący Anglik, mówi dalej 
Kuryer, „słusznie się oburzyć poć 
winien, Że tak ważny wypadek 
sprowadziły nieprzyjazne kroki po- 
słów zagranicznych. Gazeta czds 
(Times) tak się o X. Talleyrand 


wyraza: „Czyż godzi się wątpić o 


scislejszćj przyjaźoi Xięcia z Wel- 
lingtonem niż z Lordem Palmerstan? 
Obcowanie z tym Lordem, które- 
go charakter jest mieszaniną ambi= 
cyi i drażliwościnie przypadało do' 


smaku Xięcia; przeciwnie wiadómb 


że dla Wellingtona ma wiele sza 
cunku. Lecz donosi potóm że 
hrabia Flahault będzie następcą Tal- 
leyranda w Londynie, który się li- 
czy do' najbieglejszych' dyploma:' 
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tów. — Ze względu na' ważność 


obecnćj zmiany ministeryalnćj wy- 
prawiono gońców do wszystkich 
dworów zagranicznych z zapewnie- 
niem, iż ministeryum Wellingtona 
postępować będzie w duchu poprze- 
dniego ministeryum, oraz iż nie- 
zajdzie zadna zmiana co do slano- 
wiska z jakiego dotąd uważano spra- 
wę Belgijsko - holenderską. - Tym 
` czasem wiądomści , o poruszeniach 
nadzwyczajnych wojsk holender- 
skich nieustają, co dało powód je- 
dnemu z deputowanych belgijskich 
do zapytania się minis. spraw zagra- 
nicznych, w jakim położeniu zostają 
zewnętrzne stosunki z Holandyą, na 
co minister odpowiedział , że j. k. 
mość z równą czuwa troskliwością 
nad zachowaniem tak całości jak 
niepodległości kraju , orąz spodzie- 
wa się że lzby znajdzie zawsze 
gotowe do wszelkich ofiar ku osią- 
gnieniu niniejszego celu — co po- 
wszechnym oklaskiem przyjęto. — 

Irlandya znajduje się obecnie w 
takim stanie oburzenia, iż zmiana 
pinisteryalna, śród innych okoli- 
czności, niemogłahy wehódzić wię- 
kszej obawy. Markiz Welleslej te- 
raz odwołany do Angli, ogłosił 
kilką hrabstw za będące pod prze- 
pisami bilu przymusowego. Spra- 
wa o dziesięciny najwięcćj lud nic- 
pokoi. Ną nowa występuje jeszcze 
O'Connel korzystając umiejętnie z 
dogodnćj pory i na uczcie mu wy- 
prawianćj tak przemawin : "Jesleś- 
my moi przyjaciele, bliscy bardzo 
wielkich wypadków. Ta nas nię- 


obchodzi czy Torysowie czy Whi- | 


gowie panują, gdy ucisk w Irlaqdyi 
cą dzień silnićj, żywiej i okrutniej 
mg kiedykolwiek czuć się daje, ~ 


Whigowie, powie kto, zrobili nam 
wiele dobrego? Nie, bo nie im,a- 
le nam przypisać należy, żeśmy u- 
mieli zmusić ich dotego, i wierze 
cie mi że gdyby nieobawa i chęć 
utrzymania się naurzędach, nicby jak 
Torysowie dla Ielandyi nieobmyśli- 
li. Kogoż więc teraz przed sabą 
mieć będziemy? Może bohatera 
z pod Waterloo? o już go dawnićj 
pobilhśmy, i znowu go pobić zdal- 
ni jesteśmy. W tedy administracyą 
Torysów była na samym szczycie 


swćj potęgi, parlament niebył zre- 
formowany, oligarchja i zwolen= 
nicy protestanckiej przewagi, zasła- 


niali mu plecy, a przecież gò po- 
biliśmy. Niech Torysowie lub Whi- 
gowie wystąpią przeciw nąm w szan= 
ki, Irlandya będzie mieć czego po- 
trzebuje ; dopóki to serce w pier- 
siach moich bije, głos mój będzie 


podobny do odgłosu trąb przy zmar- 
twychwstaniu. 


Niech się zmieniają 
osoby. nasz zamiar jestjeden i nie 
zmienny, aktóż się ośmieli wróżyć 
ze N. Pan niepowoła kilku z nas ra= 
dykalistów, aby usunąć złe zrząw 
dzone przez tych politycznych o- 
lejkarzy i partaczy (głośne śmiechy 
i okrzyki). Zakończył mowę temi 
słowy: zcealćj duszy brzydzę się 
Wlugaroi i 'Porysami jako nieprzy= 
jaciotmi Iełandyi.” -Po tej mowie 
wzniesiono toąst na zerwanie unii. 
— Pan Qohett w Dublinie oświadczył 
że lrlandya niestraci nazmianie mi- 
nistrów , i że jen ważny wypadek 
ani rośnięciu trawy, ani utuczenią 
wieprzków nieprzeszkodzi, a ponie- 
waż i oddychanie płucami nieza les 
ży odministrów, sądzi przeto że i 
beź nich wszystkiego można będzie 
dokuzać, hord Durham oświadczył 


iz musi nastąpić zupełne rozprzę- 
żenie parlamentu i wezwał refor- 
matorów aby o niesnaskach zapo- 
mnieii a przygolowali się do walki 
o reformę — Dla wychodźców za- 
granicznych dano bal w Londynie 
na którym przeszło 3000 gości by- 
ło obecnych. Po odtrąceniu kosztów 
przyniósł ten bal 700 fun. szterlin- 
gów czystego dochodu na korzyść 
wychodźców. — W Londynie trzy 
domy zgorzały i wielki spichlerz ze 
zbożem. W kilka dni potem pożar 
pochłonął znowu dwa spicblierże i 
skład towarów p, Grice. Przezna- 
czono 300 fun. szt. z polecenia X. 
Wellingtona dla wyśledzenia podpa- 
lacza, ale daremnie: nikogo nieuję- 
to i znowu kilkadomów w Londy- 
nie zgorzało, a wielu odebrali od- 
grażające listy, Z róznych miast 
ciągle donoszą o pożarach. 
. lliszpania.  Phare-Bajoński do- 
nosi: "Kolumny Espartery i Iri- 
arte uderzyły na dowódzcę karoli- 
stów Eraso pod Dinas  Potyczka 
była krwawa: przeszło 250 karoli- 
stów legło na placu; prócz tego 
mieli 400 rannych i 500 zabranych 
w niewolę; 500sz. broni zabrało woj- 
«sko królowćj. Brygadyer Jaureguj 
w porozumieniu z wspomniońemi 
oddziałami napadł na Onatę i wy- 
| z tamtąd Don Karlosa z ca- 
em ministeryum. Mina z eskortą 
złożoną z 500 ludzi i 80 koni łącznie 
z jenerałem Cordowa dowodzącego 
oddziałem 1000 wojska, wszedł do 
Purenta de la Rejna śród okrzy. 
ków: niech żyje Mina; wieczorem 
oświecono miasto. Nazajutrz od- 
bywszy przegląd kolumn Cordowy 
i Lopeza, liczących 8000 ludzi i 
40 koni, udał się w pochód aby 


i 
— 
U 


ścigać Zumalacareguj. — Sentinelle 
des Pyrenćes z d. 25 p. m. donosi. 
W okolicach Estelli stoczono za- 
ciętą bitwę; Mina uderzywszy na 
karolistów został odparty z poraż- 
ką. W Lazece głoszą że 2000 kry- 
stynów stało się przezto niezdatne- 
mi do walki, a pobojowisko utrzy: 
mali Karoliści. Ostatnie jednak li- 
sty znad granicy hiszpańskiej nie 
wspominają 0,- tej  mniemanćj 
przegranej Miny: sądzą więc 
powszechnie, że ta nowina jest wy- 
mysłem karolistów. 

Ameryka. W Stanach-Zjednoczo- 
nych robotnicy w pewnej kopalni 
złota odkryli pod ziemią w głębo- 
kości g stóp, przy kopaniu kanału 
do czyszczenia złota w dolinie Ma- 
cao, zasypaną włość indyjską. Od- 
kopano Żochat z których kilka się 
znajdowało w łożysku zwiru, zawie- 
rającem piasek złoty. W chatach 
znaleziono sprzęty nader kunszto- 
wnie wyrabiane, co dowodzi że da» 
wniejsi Jndjanie byli więcćj ucywi- 
lizowani od teraźniejszych. ATA 

Turcya. Pogłoski o wojnie zno- 
wu nabierają pewności. Sułtan u- 
wiadomiony 0 wzburzeniu nowem 
Syryiczyków przeciw Egipcyańom, 
znowu myśli o odzyskaniu Syryj, — 
której utraty mocno żałuje, i z te- 
go powodu rad Anglii i Auetryi 
słuchać niechce: Obstaje przytem 
że powinien nieść pomoc swoim 
poddanym i ukarać dumnego len- 


nika.— Gońce między Londynem, 


Wiedniem i Stambułem ciągle bie- 
gają; wysyłanie wojsk do Azyi nie- 
ustaje 1 może z wiosną usłyszy. 
my: "Reschid pasza wtarguął do 
RR Posłańcowi sułtana oświad- 
czył Mehemed Ali żeukłady są zev- 


` carstw. 
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wane i Że jedynie myśli, jak ode- 
przóć napad którym jest zagrożony. 
Listy prywatne donoszą że Ali pu- 
blicznie gniew swój objawia prze- 
ciw 'Turcyi. W wydziale wojen- 
nyni panuje nadzwyczajna czynność 
jak gdyby nieprzyjaciel stał pod 
murami stolicy: 35000 wojska ma 
się udać do. wzmocnienia armii 
Ibrahima. Rzeczy zaszły za dale- 
ko, aby można myśleć o zgodzie, 
która może tylko nastąpić za pośre- 
dnictwem energicznóm obcych mo- 
(G. P.) 

W Damgarten, obwodzie Stral- 
sund pewien kramarz straciwszy ma- 
jatek w zawodzię marynarskim, za- 
łożył handel, do czego mu wuj 70 
letni starzec czynnie pomagał, da- 
jąc przytułek w domu swoim i in- 
ne wygody. — Osłabiony wiekiem 
chciał mu odstąpić gospodarstwa 
pod bardzo korzystnemi warunka- 
mi; naco gdy kramarz przystać nie 
chciał, ogłoszono licytacyę, pod- 
czas którćj niewdzięcznik wpada z 
bęczką prochu i zapala; szczęściem 
żę okno i drzwi stały otworzone 
przezco explozya zabiła tylko pod- 
palacza w raz z matką jego, która 
zanim biegła chcąc temu szkodli- 
wemu zamiaąrowi zapobiedz. Dzie- 
cii żoną sprawcy tego nieszczę- 
ścia ocalały: kilka osób obecnych 
mniej więcćj ranione ale nie nie- 
bezpiecznie. 

Niedawno w Niemczech amatoro- 
wie przedstawili widowisko na do- 
chód ubogich, przy czćm to szcze- 
gólne wydarzenie się przytrafiło, 
iż grający w komedyj rolę kochan- 


ków, za tydzień rzeczywiste odbye 
li wesele; grająca rolę rozwódki, 
w wieć pozwała męża do roz- 
wodu; wygrywający w komedyi na 
loteryi, w kilka dni wygrał w isto- 
cie 1000 talarów: a udający cho- 
rego na scenie, w 3 dni zachoro- 
wał a4go pożegnał się ze światem. 


M. Adolphe ćlćve et artiste du 
grand Opera Royal de Paris: pas- 
sant par Cracovie, ou il ne restera 
que deux mois, a l'honneur de prć- 
venir qu'il ouvrira une école de 
danse par abonnement et à lin- 
star de celles de Paris. Les lecons 
commenceront à partir. du ler Jan- 
vier dans sa salle, -deux fois par 
semaine, ou plus, selon Je désir des 
abonnés. — Les personnes qui vou- 
dront s'abonner, sont prićes devou- 
loir bien s'adresser a M. Adolphe rue 
Wesoła (petite Nr. 105. Il prend 
aussi des éléves de ro a 12 


lans pour le théâtre, et donne le- 


cons en ville. 


EF Podpisany nadesłał do handlu 
p. Józefa Riedel w rynku transport 


świeżego skutecznego olejku szwaj- 


carskiego z ziołek, który nadaje © 
włosom połysk i mocnićjsze odra- 
stanie zachowujące je od wypadania. 
Liczne najpomyślniejsze doświadcze= 
nia poczynione przez najsławniej- 
sze kolegie doktorów, odchód i 
poszukiwanie olejku tego we wszy- 
stkich krajach Ęuropy, są najle- 
pszą rękojmią jego prawdziwości i 
nadają mu  pićrwszeństwo „przed 
wszystkiemi innemi |olejkami a 
rodzaju.  Flaszeczka kosztuje złr. 
2 1/2 czyli złp. 11. Karol Wilr, 
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